OPŁATA POCZTOWA UISZCZONA RYCZAŁTEM m Niedługi rozum 


t krótka sukienką, 
(Poseł Kwiatkowski żądał zakatu 
noszenia krótkich sukien ) 


DYKTATORA PANGALOSA 
MORALNOŚCI KROCZĄC WZOREM, 
PAN KWIATKOWSKI ZADARŁ NOSA, 
CHCĄC BYĆ MORALIZATOREM. 


WIECZORNY ILUSTROWANY. 


ROKIV | ŁÓDŹ PIATEK, 3-g0 GRUDNIA 1926 ROKU, | NUMER POJEDYŃCZY 20 GROSZY. | NR. 335 | Na. 385 
Meksykański napad w Warszawie. 


Bandyta przyjechał dorożką, obrabkował sklep 
| magistracki, poczem odjechał. 


Działo się fo wszystko o godz. 7-ci wieczorem. 


Warszawa, 3 grudnia. |przed bramę p. Sworacka i stróż, Wła-| Numer dorożki jednak został spostrze 
ge Wczoraj, około godz. 7 wiecz. doko- | dysław Kotera. Ujrzeli już tylko odjeż-| żony. 
nano bezczelnego napadu bandyckiego | dżającą co koń wyskoczy w stronę Wa- Policja wdrożyła już w sprawie na- NA KOMISJI WIĘC SEJMOWEJ 
na sklep nr. 38, miejskich zakładów zao- | licowa dorożkę. padu energiczne śledztwo. RZUCIŁ SŁOWO W GROMY PŁODNE 
patrywar:ia Warszawy (M.Z.Z.W.), mie- TETA SRG ROBOWAREOWE ED ma |ABY W DRODZE PRZYMUSOWEJ 
'Szczqcy się przy ul. Grzybowskiej 42. ZNIEŚĆ STUDENTEK SUKNIE MODNE 


W chwili, kiedy ekspedjentka. p. Bro 


nisława Bielikowska (Zgoda 6), zasłoniw Pożar fadryki h-gi Robranickich rocz TICZNE SPRAW 2% 


szy wystawę, zamykała od ulicy drzwi, A TYMCZASEM U WAS Ww GŁOWIE 
przyskoczył do niej jakiś drab i we- przy ul. Cegielnianej No 89. TYLKO SUKNIE I RĘKAWY? 

pchnął ją brutalnie do wewnątrz. W skle ? 

pie siedziała wówczas jeszcze zarządza Łódź, 3 grudnia. 


jaca p. Franciszka Sworacka, obliczając| W dniu dzisiejszym o godzinie 7-ej 
kasę. rano miasto nasze zaalarmowane zosta 


, jlo odgłosem trąbek strażackich. 

Bandyta zatrzasnął za sobą drzwi,| jak się okazało pożar wybuchł w ta | Akcja ratunkowa trwała 1 i pół go- 
spuścił firankę i błyskawicznie wyjąw= |bryce B-ci Dobranickich przy ulicy Ce-!dziny. 
szy browning, krzyknął do przerażonych |gielnianej 89, | straty spowodowane pożarem są 
kobiet; W chwili, A she: Seki: a dość pok „Sąd S WZA 

ST miejsce wypadku cały parter budynku | gmach fabryczny w którym doszczętnie 

p lackiem na ziemię: à fabrycznego był już objęty ogniem, któ | zostala zniszczona podłoga pierwszego 

Obie niewiasty położyły się czemprę |ry przeniósł się również na pierwsze | piętra, prócz tego zaś pastwą płomieni 
dzej za bufetem, nie myśląc stawiać o- | piętro, obejinując paki przędzy, znajdu- padła pewna ilość przędzy. Jak ustalono 
poru. i e |iace się na podłodze. j m i pożaą „powstał wskutek zapalenia się 

Tymczasem bandyta przechylił się Ponieważ pożar rozszerzał się z gwałiszarpacza. “E i 
przez kontuar i otworzywszy szufladę, "TOP 
zaczął z niej rabować pieniądze. 


W tej samej chwili p. Sworacka, ochło Tajemnicza przesyłka amunicji 


nąwszy nieco z przerażenia, zaczęła peł ES 
zać ku drugiemu wyjściu ze sklepu, któ- zatrzy mana przez policję na dworcu krakowskim. 
re prowadzio do bramy i zasłonięte by- 
lo kotara. Jeszcze moment i dzielna ko- Organa policji lutejszej zukwestjo- 


bieta wyskoczyła ze sklepu, aby zaalar-| nowaly na stacji Kraków — Płaszów | przytem na jaw, że w magazynie firmy NIE SPÓDNICZKI ZDŁUŻCIE POSŁY, 

mować stróża. 7313 kilogramów łusek i naboj karabino | przy ul. Ditla 93, w Krakowie znale- LECZ ROZUMY SZWANKUJĄCE 

Bandyta. zajęty rabunkiem, spostrzegł yon ji piel ; press zy z | fb też ian eeN z ostremi-na-| RÓŻNYCH, „KWIATKÓW“, ROSES 

A Fi y s arnowa, Jarosławia Liska dla zas ojami w ilości 2. ; 

pr ji. AE AE za cy firmy: „Metalowe zagłady ei Materjal ten z ea braku zezwo | NA CHADECKIEJ OŚLEJ ŁĄCE! 

arę. INE TAMYNAJĄC SIĘ: An CUWIA CAL | w Katowicach". lenia ze strony M, $, Wojsk. przekazano W.D 

ognia do kotary. Przesyłki były deklarowane jako | do składnicy okręgowej artylerji w Kra PYT PRZEZ" TTEOTYJ ERA 
Kula rozdarła na szczęście tylko ma, drzewo apałowe, kowie. Sprawa ta wywołała dużą sen| ——— 


terie Nastepńietsómyycii otentadze | Stwierdzono, ze nuędzy tuiskami znaj| sację w mieście, Śledztwo w toku. Azjaci wE egzam m ów 
? 


EE EA sze: skt dowało się 40 do 50 proc, ostrych nabo- 
wszyscy Inni z cgza= 


Przed domem stała dorożka, do któ a my 
Napad na polską szkołę. m nami. 


p - 22 AR f „S 


towńą szybkością i groził objęciem ca- 
łej fabryki, przybyłe II i I oddziały stra 
ży ogniowej, wezwały do pomocy Ill i 
VI oddział. 


Kraków, 2 urudnia. jów karabinowych, a w następnych tran 


sportach nawet do 60 proc. Wyszło 


tej bandyta wskoczył i wnet ruszyli z 
kopyta. W tej samej chwili wybiegli 


OREAREN RTT A EA A F P A . m 
i Niesłychany teror kowieński wobec polaków. Nowe porządki w wyższych 
Kurs dolara. Wilno, 2 grudnia. Wilno, 2 grudnia. |  UCZElmiach sowieckich. 
Z Kowna donoszą: Antypolski terror Dzisiejszy „Dzień Kowieński“ donosi Moskwa, 2 grudnia. 
W dniu dzisiejszym przed południen. | wzrasta z dniem każdym. Wczorajszej | Nauczyciele polskich szkół na prowincji Komisariat 1 aP 3 
na rynku walutowym w Łodzi w obro- |nocy nieznani sprawcy dokonali zbrodni |zaczynają obecnie otrzymywać listy na- omisarjat ludowy oświaty zatwiere 


tach prywatnych kurs dolara wynosił czego napadu na polską szkołę w miej- |stępującej treści: „Ostrzeżenie. Ostrze- dził nowe przepisy przyjmowania stu- 

9.01 R A i e i pół w zaoliarowa scowości Bobty, a ROWE cy, „ARR i do sa 1 grudnia ręke dentów w skład słuchaczów sowieckich 

iu. Tendencja spokojna. w nocy rzucono bombę w okno tej szko |się pełnienia obowiązków nauczyciela w : A 
ły. — Szczęśliwie bomba odbiła się o ra | szkole polskiej organizacji „Pochodnia*. ! uczelni kokon rybaka ; kandy 
mę okna i wybuchneła przed lokalem|W przeciwnym razie czeka Pana sąd daci rekrutowani Bi. wyrczna a Po 
szkoły. Siłą wybuchu została uszkodzo-lZwiązku walki z polakami. Następstwa | śród robotników, żołnierzy oraz dzieci 
na ściana i wybite wszystkie szyby. Na 
miejsce wypadku udały się władze poli- 
igi 


jego wyroku będą dla Pana zgubne“. — | osób, będących urzędnikami sowiecki- 
Podpisano: Komitet 24 grupy związku | mi, Obecnie porządek ten uległ radykal 
A ZARZ nej zmianie. Pewna część miejsc na 
wyższych uczelniach będzie zarezerwo 


„łatwy mawia 7 strzałów w sypialni: MAŁŻEŃSKIEJ. | oto syś or sa roda 


cych z narodów i plemion azjatyckich. 


i Tragedja rodzinna w domu ziemiańskim pod Wilnem | Zarówno słuchacze uniwersytetów ro- 


| r t i „lak i tubylcy aziatyccy przyj 

c Wilno, 3 grudnia, |ku do krewnych, wprowadził kochankę RE 4 3 H 3 h y ch 

0! W majątku Wielkie Szwaki w pow.jdo sypialni małżeńskiej. 2 SEP DARREN 

Postawy pod Wilnem Helena Stankie-| Tymczasem p. Stankiewiczowa nagle. egzaminów. Pozatem każdy obywatel 

wiczowa, żona właściciela majątku, za-| wróciła. Oburzona do -żywego tem, co sowiecki, bez różnicy pochodzenia, bę- 

e obie swego męża, Ryszarda Stankie rets fers zastrzeliła męża 7 strzałami dzie mógł się starać o przyjęcie go w 

WiCZB. Z TEV weru. 

f Stankiewicz utrzymywał stosunki ze P. Stankiewiczową aresztowano i- 0- leń ńśchodstawia E 
służącą. a ostatnio, kiedy żona wyjecha|sadzano w więzieniu wileńskie. i A DOLA "PORBDÓWY, 

Na at, y CY 3 2 1433 U | SA P r. ` P . s m 
WDR A A I A A A Ta na kilka godzin do sąsiedniego majat- mea _ przyjmowanie będzie się odbywać wye 
» 


Łodzianki i łodzianie, baczność! 


fiimową" 
w „Casinie'', 


studentów uczelni wyższych. 


c 


per. er | 
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Trzeci dzień plebízcytu filmowego 
„EXpressu Wieczornego“ 


O E EE EEE EE IRE REE EE TEA 


„Polki naogół nadaja się do tilmu” 


— oświadczył naszemu spółpracownikowi jeneralny 
przedstawiciel „Fanametu”.. 


Każda łcdzianka może więc zostać rywalką 
Poli Negri i Glorji Swanson. 


Łódź, 3 grudnia. 
W dniu wczorajszym przybył do Ło 


dzi 

w związku z odbywającym się konkur- 
sem na gwlazdę filmową 

generalny dyrektor "majpotężniejszego 

koncernu filmowego „Fanamet* p. Ellis 

Jotun Lipow. 

P. Lipow jest głównym przedstawi- 
cłelem „Fanametu* w następujących 
krajach: w Polsce, Łotwie, Finlandii, 
Estonji | na Litwie. 

Korzystając z krótkiego pobytu za- 
granicznego gościa na bruku łódzkim, 
zwróciliśmy się do niego z prośbą o u- 
dzielenie wywiadu na temat zamierzeń 
wielkiej wytwórni amerykańskiej na 
gruncie europejskim. t 

— „Panamet* — wyjaśnia nam p. 
John Lipow — reprezentuje 
trzy największe amerykańskie koncer- 

ny filmowe: 


„Paramount“, „First National Pictures 
Corporation" oraz „Metro Goldwyn 
Meyer“. 


Kapitał obrotowy tej najpotężniejszej 

fabryki filmów wynosi 

460 miljonów dolarów 
nie licząc kołosalnych inwestycji w po- 
staci maszyn, gmachów teatralnych, ti- 
tządzeń wytwórni itd. 

W skład personelu artystycznego 
„Fanametu* wchodzą największe gwiaz 
dy filmowe świata: 

Lia de Putti, Pola Negri, Gloria Swan- 

san., Liljana Gish, Norma Talmadge, Con 

stence Talmadge, Emil Jannings, Har- 

rold Lloyd, Buster Keaton, Jackie Coo- 

gan, Jean Guilbert, Ramón Novarro, i 
Lon Chaney. 

Pozatem „Fanamet* posiada najlep- 
szych reżyserów: D. W. Griffitha i Dy 
mitra Buchowieckiego. 

` — Jakie są zarobki 
wych? 

— Najwięcej zarabia Harrold Lloyd. 
Przeciętna gaża gwiazdy filmowej wy- 
nosi 

od stu do pięciuset tysięcy dolarów 
rocznie. 

== Jakie filmy są obecnie w. robocie? 

— „Ianamet" przygotowuje obecnie 
cztery szlagiery filmowe. Robota pierw 


gwiazd filimo- 


szego filmu p. t. „Ben Hur“ trwa już trzy. 


lata i koszta, lakie pochłonęła, wynoszą 
4 miliony 200 tysięcy dolarów. 
fiłówną rolę w tym filmie kreuje Ra 
mon Novarro. 


W drugim filmie p. t. „Hotel Fod| 


Lwowem*, który znajduje się obecnie 
na warsztacie, 
główną rolę gra Pola Negri. 

Trzecim szlagierem, będącym juź na 
ukończeniu jest 

Anna Karenina“ z Liljana Gish. 

t(iłówna rola czwartego filmu 

p. t. „Grzechy szatana” 
spoczywa w wypieszczonych dłoniach 
Lyi de Putti. 

— Jaki jest cel urządzonego przez 
wytwórnię „Fanamet* konkursu filmo- 
wegu? 

=— [Istniejący przy naszej wytwórni 
oddział europejski zajmuje się 


W ogrodzie zoologicznym w Rzymie urodziły się trzy. mlode Iwy. 
dozorcy wzięły na siebie obowiazek przybranych matek, 


przygoto 


wywanierm specjalnych filmów, nadają- 
cych się do wyświetlenia w Europie. 
Poszukujemy nowych gwiazd filmo 
wych szczególnie dla ekranów europej- 
skich. 
Żadna z wielkich sław filmowych. 
nie urodziła się odrazu artystką. 
Trzeba więc szukać — może się znaj 
dzie... | " 
Osobiście jestem zdania, że 
polki posiadają twarz bardzo fotoge- 
niczną : i 
i naogół nadają się do filmu. Urządzony | 
wies przez nas konkurs ma na celu prze 
dewszystkiem wyszukanie *odpowied-, 
nich twarzy kobiecych. 
— Dokąd pan dyrektor udaje się z 
Ładz:? : 
— Prawdopodobnie do Warszawy, 
u stamtąd do Lwowa, Rygi i Helsing- 
forsu. —ak— 
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Trzy corki 


Wrocznicę śmierci 


Maksa bindera, 


najpopularniejszego akto- 
ra filmowego czasów 
przedwojennych. 


W listopadzie zeszłego roku zmarł 
tragiczną śmiercią jeden z największych 
w świecie artystów filmowych — znany 
>owszechnie Maks Linder. | 

W jednym z pism francuskich ` znaj- 
iujemy ciekawe o „Maksiu* uwagi. 

Maks Linder wypełniał sobą historję 
rancuskiego filmu przez 20 lat. Piętna- 
cie lat cieszył się miłością publiczno- 
ci na obu półkulach, 

Rozpoczął swe występy w jednym z 
ausic - hallów pod prawdziwym nazwi- 
kiego jako Gebriel Levielle, a już w z 
1905 widzimy go na ekranie, 

I już wtedy był na filmie skończo: 
tym elegantem, gentelmanem, którym 
aie przestawał być bez wzgledu na sv- 
tuacje, odtwarzane przez siebie z wiel- 
kim artyzmem. 

Wnet stał się głośnym. Uczyniła to 
szczególnie „Śmierć toreadora", „Nie 
jazie! służącej”. =. a 

odczas wojny wyrywał się na front. 
Nie chciano go wziąć, ze względu na 
słabą kompleksję. 

Wyjechał do Ameryki. I pokazał 
amerykanom, że można budzić śmiech 
wśród widzów, nie będąc płaskim, ani 
dwuznacznym. Wystąpił w filmach: 
„Bądź moją żoną” i w parodji „Trzech 
muszkieterów". Od tego czasu nietylko 
stanął na szczycie sławy, ale też zys- 
kał wielki majątek. 

Ale zaczęły go wnet prześladować 
nieszczęścia: w grudniu 1922 uleśł zła- 
złą ręki, wspinając się na skały w 
Naye. n 

W r. 1923 zakochał się w córce prze 
mysłowca paryskiego w Janinie Hele- 
nie Małgorzacie Peters, Zakochał się 
do szaleństwa w 1B-letniej dziewczy- 
nie, Dziewczyna zniknęła i jako na wi 
nowajcę wskazała Lindera. 

Ale wtedy przybyły z Am”ryki file 
my z Linderem — „Bądź moją żoną”, 
Zresztą zapomniano o tem wkrótce. 
Maks w Szwajcarji ożenił się z Fetere 
sówną i uważano ġo za szczęśliwego. 

W r. 1924 znaleziono $o w jednym 2 
hoteli wiedeńskich, zatrulego silną do- 
zą weronalm Obok znaleziońo jeńo żo« 


nę. Mówiopo o omyłce, przypadku, 
i : wreszcie w r. 1925 — nastąpił 
koniec dramatu ubóstwianeśo komika, 


Wreszcie małżonkowie mieli dość 
wojażów po Europie, Zamieszkali 
w Paryżu w hotelu Baltimore. bio+ 
rąc żywy udział w życiu towarzyskiem, 

Pewnego ranka, kiedy nikt na pula 
nie z mieszkania państwa Linderów nie 
odpowiadał — wyważono drzwi. 

;Zastano pokój. rośrążonv w półcie« 
niu, a na łóżku Maksia i obok iego żo- 
nę w.powodzi krwi.. Obydwo'e mieli 
przerźnięte żyły. Obok na stoliku leżał 
scyzoryk w oprawie kości słoniowej, 
mały, ale wystarczający do pozbawienia 
życia dwojga ludzi, dwie szklanki z ako 
nityną, weronal i stos listów do krew» 
nych i znajomych, 

Żyli jeszcze. Pani Linder zmarła po 
5 godzinach, Maks Linder o siedem go- 
dzin później, 


Sw/atło szatana na 
ulicach stolicy tybe- 
tańsk'ej, 
Elektryczność w pałacu Dalafe 
Lamy. 


W  niedostępnem dla europejczy» 
ków mieście  tybełańskiem  Lhassa, 
gdzie znajduje się pałac Dalaj Lamy, 
zapłonęły przed kilku dniami elektry- 
czne lampy, 

Dia przemysłu europejskiego ma ten 
wypadek pierwszorzędne znaczenie, al- 
bowiem Tybetańczycy oswoili się z my- 
ślą, iż cłebirykańcwć nie jest dzieiem 
szatańskiem. 

Tej modernizacji święteśo miasta 
dokonał inżynier tybetański, Ringany, 
wykształcony w szkołach angielskicn. 

Dwieście mułów niosło przez śóry 
himalańskie urządzenia elektryczne do 
ic a Dulaj Lama dał dobry przy- 

a 


Niebawem błysła elektryczność taka 


że na ulicach miasta, 


s 
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biec 
— Pękła mi struna i nie wiem co 


— Głupstwo!.. Nie martw się!... 
Gramy tu tylko jeszcze 15 dni... 


DYPLOMATA. 


Rzgów, 3 grudnia. 


niecodziennej tragicznej sceny. 

We wsi tej zamieszkuje wraz z żoną 
gospodarz Jan Zgit. Zgitowie nie nale- 
żeli do rzędu idealnych małżeństw. Prze 
ciwnie — mogliby być postawieni za 
wzór swarliwości. Powód do niesna- 
sek małżeńskich dawał Zgit, który lek- 
komyślnie odnosił się do wielu zaga- 
dnień życiowych, Prócz tego — był to 


— Coś zrobił z tą złotówką, którą ci 
dałam?... 
Ko Wręczyłem ją pewnej starej ko- 


ie. 
— Toś pięknie uczynił, a cóż to była 
za kobieta?... 

— Ta stara, która na dole sprzedaje 
czekoladki! 
BERIP 


 Jędrzejczaka zgubiła kobieta! 


zzz | [[; — rm mu 


Przez ukochaną został „antymilitary- 
stą* i w rezultacie-kryminalistą. 


Łódź, 3 grudnia. 
Kazimierz Jędrzejczak, szeregowiec 
37 pułku piechoty w okresie swej służ- 
by wojskowej dał się porządnie we zna 
kı swym kolegom i władzom przełożo- 
uym. 


Już w pierwszych tygodniach swej} 


„karjery* militarnej Jędrzejczak wy- 
mknął się któregoś dnia z pułku stancjo 
nującego w Kutnie i wyruszył na pod- 
bói miejscowego Świata niewieściego. 


Ach, ta piękność czarno- 
oka: 
„Jakaś czarnooka piękność zdołała 
łatwo zdobyć jego serce. 

J. po krótkim wahaniu zdecydował 

się uciec dla niej z wojska, by w cichei 
ustronnej wiosce oddać się rozkoszom 
miłości. 
Szczęście trwało jednak nader krót- 
ko. 
Żandarmeria wykryła jego kryjów- 
kę. | 
Gdy doniesiono mu o przybyciu żan 
darmerji wyskoczył oknem, uzbrojony 
w bagnet i tkrył się na drzewie-w o- 
gródku. 

Uczywiście, iż znaleziono go tam po 
kilku uunutach. 

,- Brom? się uparci 
klinał 

Qkutego w kajdany sprowadzono do 
Kutna, 

Okręgowy sąd. wojskowy skazał go 
va 10 miesięcy więzienia. 

Pe odsiedzeniu kary został on po- 
nowiuie przydzielony do 37 pułku pie- 
choty. I tym razem nie usiedział on dłu 
go w wojsku. 


Chcrat się przekonać. czy 
mu iuba rest wierna. 


Tęsknił do wybranki swego serca, a 
nie będąc pewnym, czy go w międzycza 
sie nie zdradziła postanowił znów zde- 
zerterować | 

. Już w trakcie swej podróży na wieś 
zetknął się z dwoma żandarmami, któ- 
rzy go zaaresztowali. 

W czasie drogi poranił ich nożem i 
uciekł. 

Tegoż dnia jednak wpadł znów w rę 
ce żandarmów, którzy odstawili go do 
Łęczycy. 

Z Łęczycy powędrował do więzie- 
nia w Rąduczu. 

P:agrąc za wszelką cenę ujrzeć swą 
ukochaną od pierwszej chwili aresztu- 
wania planował ucieczkę, 


e, kopał, gryzł i prze 77U 


Pewnego dnia udało mu się to usku- 
kecznić. I oto Jędrzejczak pełen różo- 
wych nadzici na przyszłość znów jedzie 
do swej ukochanej. 


Koniec sielanki. 


Jędrzejczak nie chciał się żywcem 
poddać. 

Gdy zagrożono mu użyciem broni wy 
biegł z izby w negliżu uzbrojony w nóż. 

Gdy chciano go przytrzymać, zranił 
dwuch policjantów. 

Po krótkiej walce obezwładniono go 
i nałożono na ręce kajdanki. 

I znów powędrował do więzienia. 

Tym razem znalazł się na ławie o- 
skarżonych łódzkiego sądu wojskowego 

Na rozprawie nie przyznał się do in 
kryminowanych mu czynów, tłumacząc 
się, iż stale zaglądał do kieliszka i nie pa 
mięta swoich wybryków spowodowa- 
nych nadużyciem alkoholu. 

Sąd skazał go na 3 lata więzienia. 


W zacisznej wiosce. 


Tym razem dojechał już do wsi Bia 
łej powiatu Kutnowskiego i kilka dni 
spędził w towarzystwie wybranki swe 
go serca. | 

Nie przypuszczając, iż władze wpad 
ną na ślad jego kryjówki, czuł się zupeł 
nie bezpiecznie w ustronnej wiosce. 

Rodzice młodej niewiasty byli ludź- 
mi bardzo gościnnymi, to też nie odmó 
wili mu dachu nad głową. 

Lecz pewnej nocy zagrodę ich oto- 
czyła policja i żandarmeria. 


Dd zdrady męża do krzywoprzysięstwa 


Dwie rosjanki, matka i córka, skazane 


WYTŁUMACZYŁ SIĘ. 


na rok węzien:a. 
Warszawa, 2 grudnia. | drugiej instancji na półtora roku więzie- 

Dwie obywatelki rosyjskie, Katarzy= | nia. 
na Now:kowa i jej matka, Katarzyna Go Nie koniec na tem. Prokuratura po- 
lenienko, zasiadły wczoraj na ławie a-iciągnęła do odpowiedzialności świad- 
skrżonych w sądzie okręgowym pod za ków odwodowyc.i oskarżonego w 0S0- 

tem krzywoprzysięstwa, bach Nowikowej i Gołenienkowej, które 

Sprawa ich jest epilogiem niezwy- pod przysięgą zeznały, iż w ich obec- 
kłych zajść i przygód, wynikłych na tle ności p. Krzywicki rewidował kieszenie 
romantycznego usposobienia zażywnej p. Celejewskicgo. Fakt ten okazał się 
p. Now.kowej. „ | wierutnem kłamstwem. 

Dorodna ta niewiasta pogardziła wiot| Obie niewiasty w czasie wczoraj- 
ką postacią swego małżonka. urzędnika szej rozprawy nie przyzuawały się do 
pocztowego i padła w mocne objęcia p. winy, uporczywie obsiając przy swem 
Celejewskiego, u którego wreszcie Za- | twierdzeniu. 
mieszkała. ý | Prezes (iumiński, rozpatrujący spra 
. P. Nowikow pozostał sam z dziećmi|wę w postępowaniu uproszczonem, ska 
i mimo wszystko, zaczął pracować nad zał tak romantyczną p. Nowikową jak i 
ściągnięciem n'ewiernej į kochliwej mał-: jej mamę na rok więzienia. 
żenki pod dach rodzinny. 

Gdy wszystkie wysiłki zawiodły, roz 
zoryczony małżonek -zebrał paczkę 
współczujących mu kolegów i wraz z 
mim. wtargnął do mieszkania swej te- 
ściowej, Golenienkowej (ulica ks. Anny 
nr. 4), gdzie spodziewał się zastać nie- 
wierną żonę i jei kochanka. 

Jakoż zastał ich istotnie i zakończył 
bezowocne pertraktacie pobiciem p. Ce- 
leiewskiego. - 

Bójka: była zbiorowa. 

Awantura ta dała powód do szeregu 
wzajemnych oskarżeń. zakończonych 
skargą p. Celejowskiego na jednego z 
uczestników samosądu, p. Krzywickiego 
jakoby ten miał mu ukraść-300 zł. w cza- 
sie bijatyki. 

Postępowane karne- wykazało bez- 
podstawrność tego zarzutu. 

Niewinnie posądzony p. Krzywicki, 
wystąpił do prokuratora przeciw p. Ce- 
lejiewskiemu o fałszywe oskarżenie. 

Sąd okręgowy, przed którym Cele- 
jewski stanął, skazał go. na 3 lata, a w 


marce, czy ci nie wstyd? 
— Nie przesadzaj!... 


"dziur w budżecie i też się nie wstydzi... 


| 
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Żona: Patrz, masz dziurę w mary- fie S. 
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Z tozwianym wlosem, W rozehelsta 
nej sukni í oblakanemi oczyma 


ugan ata się po podwórzu, Sieiąc krwawe spusfo* 
szenie w ostrym ataku turn.- Ranna mężo, 
sąsiada i wybna drób. 


zdeklarowany donżuan, który niemal na 


Wieś Stara Godka pod Rzgowem każdym kroku zdradzał swoją żonę. To 
stała się w dniu wczorajszym terenem Ostatne 


najczęściej było powodem 


awantur, 


Wczoraj rano Zgitowa dowiedziała 


się o świeżej swego męża miłostce. 


Rozgoryczona tem poczęła mu czy- 
nić ostre wymówki. Zgit potraktował je 
z czyniczną żartobliwością. Wywolała 
o nieobł:czalne w swych skutkach na. 
stępstwa, 


Zdenerwowana Zgitowa dostała o- 
strego ataku furji. — Z nieludzkim krzy 
kiem rzuciła się na męża z nożem po- 
chwyconym ze stołu. Zanim wiarołom= 
ny małżonek zdołał zorjentować się w 
sytuacji już ugodzony w brzuch runął 
na ziemię. 

Zgitowa po dokonaniu mimowolnej 
z i wybiegła na podwórze i przera 
żliwie krzycząc poczęła się uganiać za 
drobiem, które chwytała, zabijając jed- 
nym cięciem noża, 

Okrwawiona z rozwianym włosem, 
w rozchełstanej sukni i obłąkanemi o- 
siadaj wyglądała pree Na RAZ 
okropnej sceny zbiegli się zwabieni 
krzykami sąsiedzi. Kilku émielszych 
podbiegło ku nieszczęśliwej kobiecie, 
chcąc ją obezwładnić, by w ten sposób 


położyć kres, czynionemu przez nią 
rwawemu spustoszenit. Lecz pierw- 


szy, który zbliżył się do obłąkanej Zgin 
towej, raniony nożem się przeraz= 
żony. 

Ograniczono się więc narazie do wy 
dobycia przez okno maleńskiego dziec- 
ka Zgitów w słusznej obawie, że może 
ono paść ofiarą atrasmej choroby swej 
matki. Zgitowa zaś, wybiwszy wszystek 
drób, wbiegła do obory, widocznie ma. 
jąc zamiar pozarzynać bydło.’ 

W tej chwili nastąpiła w jej orga- 
niźmie nagła reakcja i Zgitowa tem 
dlała. 

Skorzystano z tego, by związać: nies 
szczęśliwą i przenieść do domu na łóż- 
ko. Jednocześnie pośpieszono z pomo- 
cą Zgilowi. Na szczęście nie odniósł op 
większych obrażeń. 
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Sprawa przy drzwiach 
zamkniętych. 


Rok więzienia za uswowa* 
we dokonania gwa:tu 
na 15-lefnie) dziewczvn e. 


Łódź, 3 grudnta, 
Działo się to pewnego dnia lipco 


wego. 

20-letni Antoni Langiert, przecho- 
dząc przez pole, znajdujące się w po- 
bliżu wsi Klinkowica pod Łodzią nat. 
knął się na młodziutką dziewczynę, 
śpiącą na ziemi. 

Zbliżył się do niej i począł zdierać z 
niej suknie, zamierzając dokonać 
gwałtu. 

Dziewczynka zbudziła się z przera. 
żliwym krzykiem. Ujrzawszy obcego 
mężczyznę usilowała podnieść się, jec 
nakże L. rzucił się na nią i ręka przy 
trzymał jej usła. 

W trakcie szamotania się z bezbron 
ną ofiarą nadbiegł na szczęście pa. 
stuch. 

Langiert powalił go na ziemię i rzw 
cił się do ucieczki. 

Płacz dziewczynki usłyszeli wieśnim 
cy, którzy znaleźli się na miejscu wy 
padku i pochwycili zwyrodnialego młc 
dzieńca l 

Sprowadzono go do miejscowego 20 
sterunku policyjnego. 

W dniu wczorajszym Langiert zna: 
lazł się na ławie oskarżonych sądu oxrę 
gowego; oskarżony o tsiłowanie doka- 
nania gwałtu na  15-letniej Genowe- 


Sprawę rozważano przy drzwiach 


Rząd ma tyle, zamkniętych. 


Sąd skazał go na rok więzienia. 


Porac a sława sportowego 
przed udaniem się na mecz. 


Automobil. 


Pan Piperminc kupił sobie nowe auto 
fabryki „Citroen“. Pan Piperminc powia 
da, że auta tej fabryki są najlepsze, gdyż 
łatwo zapamiętać ich nazwę przez aso- 
cjację z cytryną, unikając nieprzyjemnej 
kompromitacji. 

Oczywiście, że samo auto nie wystar 
czy. Nikt nie schowa przecież maszyny 
do szafy, Nie można jej również wsunąć 
pod kanapę. Trzeba więc mieć garaż. 
I pan Piperminc kazał wybudować garaż 
rozłożył w garażu dywan, zawięsił na 
ścianie lustro i przybił kilka obrazków. 

Ale garaż to jeszcze nie wszystko. — 
Garaż auta nie poprowadzi, a w najlep- 
szym razie nieumiejętnie. Do tego trzeba 
człowieka wykwalifikowańego, który 
może nie znać wszystkich dzieł Mickie= 
wicza, ale powinien umieć kierować an- 
tem, Taki wykwalifikowany człowiek na 
zywa się szoferem, I pan Piperminc wy= 
najął szofera, 

No, dobrze, ale to też jeszcze nie wy 
starcza, Jest auto, jest garaż, jest szofer 
— ale kto ma jechać autem?.., Pan Piper 
milnc?... Żarty na bok — pan Piperminc 
się boi. Do tego trzeba człowieka odważ 
nego, nie mającego nic do stracemwia, — 
Takim człowiekiem jest właśnie pani 
Pipermincowa. 

I ona właśnie pierwsza wyjechała 
autem na miasto, 

Po godzinie, pani Pipermincowa wró 
cita do domu. Zadowolona, zaróżowiona 
zabrudzona. Między panią Piperminc, a 
panem Piperniinc wywiązała się nastę- 
pująca rozmowa: 

— Jechałaś „automobilem*?.. No, 
jak on ci się podoba ?... 

— Jestem nim zachwycona!... Brak 
mi poprostu słów !... 

— Świetnie wygląda, co?... 

= Oczu nie mogłam oderwać... 

— Pięknie zbudowany, co?... 

— Wspaniale! 

— A czy jęczy?... 

— Ależ! 

— A gumy? 

— Bajeczne |... 

— Co ty mówisz... To świetnie... A za 
trważyłaś jaką on ma siłę?... 

— Właśnie, właśnie!.. Siła — zadzi- 
wiająca!... 

— Ale jest Wygodny, co?... 

— Bardzo... 

— I jesteś z SEA zadowolona ?... 

— Oczywiście... 

— Solidnie wygląda, co?.. 

— A jakie on ma piękne oczy?! 

W tem miejscu rozmowa się urwała. 

Ku-Ku. 


Straszna zemsła handy 


cyganów. 

Zatruli studnię we wsi 

ukraińskiej. 

Wedle doniesień pism kijowskich w 
okolicy Płoskirowa pojawiła się wę- 
drowna banda cyganów. 

Cy sanie stali się Pa ą mieszkańców. 
Krad i, napadali n ościan, oszuki- 
wali i mdlicetowaji ludność złowieszcze- 
si wróżbami, 

W jednej z wsi dokąd przybyli na 
zarobek zebrał się sowiet i postanowił 
wygnać cyganów. 0d 


I istotnie cyganie się wynieśli, 
rwą jednak zatruli wszystkie stu- 


Wieczorem po napojeniu bydła kilka 
sztuk nagle Zahor anig i i padło, 
Objawy zatrucia dały zauważyć się 


e wśród ludności 
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70, O CZEM SIĘ NIE MOWI.. 
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lacego Niema w Łodzi miejskich szaletóW.. 


ze względów wstydliwych przebrzmieć bez echa. 


W okresie budowy kanalizacji należy pomyśleć jednocześnie 
o budowie najniezbędniejszych utensylji miejskich. 


Łódź, 3 grudnia. 


ne wyrażenia bardzo sprytnie tuszować,|wia się nad rozbudową, przeprowadza 
Są pewne kwestje, niekoniecznie po- 


lityczne, o których pisać należy z wielką 
dozą ostroźności. 

Wprawdzie w dekrecie prasowym 
niema paragrafu, zabraniającego pisania 
artykułów na tego rodzaju wiełce draż- 
liwe tematy, ale zamiast władz admini- 
stracyjnych oburza się na nie zazwy- 
czaj opinja publiczna, ta najbardziej za- 
cofana konserwatystka, hołdująca ciągle 
jeszcze zasadom fałszywej ambicii. 

Dlatego też, ażeby nie wejść w ko- 
lizję z świętoszkami, trzeba nieraz pew- 


— Owszem... 
na sublokatorów... 
TRE 


Gdy skazany 


Lwów, 2 grudnia, 

Dnia 8 września br. pomocnik bla- 
charski 18-letni Włodzimierz Sawka 
wszedłszy do mieszkania swego majstra 
Wojciecha Zająca, oddał doń znienacka 
dwa strzały rewolwerowe, które chy- 
biły, Saw. dh aresztowano, poczem po 
dość dorywczo przeprowadzonem śledz 
twie st anął od dnia 8 list ada przed try 
banatean 4 orzekającym sąd okręgowego 
karnego — jako oskarżony o zrodnię 
skrytobójczego zamachu morderczego. 

żony na rozprawie do czynu 
się przyznawał, zachowanie jego jednak 
było jakieś dziwnie tajemnicze, Tem- 
bardziej przedstawiała się dziwnie cała 
Sprawa, że upatrzona ofiara Sawki, 
Zając wystawił mu jaknejpochlebniej- 
sze świadectwo. 

W rezultacie po przeprowadzonej 
rozprawie Sawka skazany został na ka 
rę więzienia przez dwa lata. 

azany po rozprawie opuszczałąc 
salę odezwał się półśłosem do jednego 
ze znajomych, że wprawdzie jego uka- 
rano, on jednak jest niewinny i cierpi 
za osobę drugą, Tajemnicę potrafi za- 
chować i nie zdradzi jej nikomu. 

Ta enuncjacja Sawki nasunęła kom. 
Konarskiemu pewne wątpliwości co do 
wyłącznej winy zasądzonego. 

Wdrożono ponownie śledztwo, które 
go rezultat jest niezwykły, Oto kilka 
szczegółów dochodzeń: Od chwili are- 
SOUZA Sawki, ten ostatni usiłował 

kilkakrotnie listownie porozumieć się z 
Zającową, żoną majstra blacharskie5o, 
przy ul. Ossolińskich, u którego prico- 
wał, Listy skonfiskowano i Zajązową 
inwigilowano. Onegdaj Zając przyłapał 
list adresowany do żony Anny, w któ- 
a autor tego 16-letni terminator bla- 

arski Ł. prosi ją o 100 złotych,. na 
lekarza. 


ubarwiać moralnością, by nie psuły uszu 
bogobojnej części społeczeństwa, tak 
bardzo wrażliwej na ziawiska, o których 
się nie mówi i myśleć nie wypada. 

A jednak — trzeba o tem pomówić. 

Sprawa ważną i może niemniej palą- 
ca, niż zagadnienie drożyzny, braku wę 
gla, choć pochodząca zupełnie z innej 
dziedziny zjawisk społecznych. 

Krótko i węzłowato: Łódź rości so- 
bie pretensje do europejskiego wyglądu 


z ta, aczkolwiek bardzo draźliwa, nie powinna 


i znaczenia, OPOWIE dzaj zastana= 


— No więc chce się pan pogodzić ze swą żoną?... 
dlaczego nie?.. Ale jesli mi pan sędzia da dwóch policjantów |. 


przemówił... 


18-letni młodzian skazany na dwa lata zdradza mo- 
ralną sprawczynię zbrodni. — 
na życie własnego męża. 

demona. 


48-letnia kobieta czyha 
— Aresztowanie kobiety- 


W międzyczasie usiłowano przesła- 
chać ponownie Sawkę, w imieniu któ- 
rego opiekun wniósł przeciw wyrokowi 
zażalenie nieważności, Przez kilka dni 
młodzieniec trwał w uporczywem mil. 
czeniu, 

Wczoraj dopiero Sawka dał się prze 
konać i wobec kom. Konarskiego — 
przemówił. Przemówił, po raz pierw- 
szy zdaje się od chwili usiłowanego 
morderstwa — słowami prawdy. Zeznał 
on ze skruchą, że czynu swego, za któ 
ry cierpi niewinnie żałuje. Moralną 
sprawczynią zła jednak jest 48-letnia 
Anna Zając, stale romantycznie 


sobiona, która pchnęła go dó Brod 


p. Żyjąc w niezgodzie z mężem Zającowa 


powzięła plan zamordowania go. 

tym celu zakupiła rewolwer, który wrę 
czyła Sawce instruując go w jaki spo- 
sób i kiedy zrobić zeń ma użytek, 


W krytycznym dniu wiarołomna żo- 

w utrzymująca stosunki z innymi mło- 
dymi uczniami blacharskimi, dla upo- 

zorowania wszelkiej nieświadomości — 
wyjechała do Złoczowa. Powróciwszy 
do Lwowa na wieść o nieudanym za- 
machu na męża leciwa pani Anna wy- 
lewała krokodyle wać Nie przeszkadza 
ło jej to jednak, już po aresztowaniu i 
osądzeniu Sawki do dalszego „kocha- 
nia się w młodych chłopcach, mimo, 
iż była chorą, Jedną z jej ofiar właśnie 
jest 16-letni Ł., który (jak już wyżej 
wzmiankowano), prosił demoniczną ko- 
bietę o pieniądze dla lekarza. Zeznania 
swe Sawka powtórzył wobec sędziego 
śledczego, a wdrożone dalsze dochodze- 
nia ustaliły ich prawdziwość. 

Annę Zającową aresztowano i psa- 
dzono w więzieniu. Będzie ona niewąt- 
pliwie odpowiadać przed sądem wraz z 
Sawką, co do którego nastąpi rewizja 
procesu, 


kanalizację, a nie myśli wcale o rzeczy, 
napozór błahej, lecz w istocie tak ważnej 
— jak miejskie szalety... 


Q tem się nie mówi, o tem się nawet 
myśleć nie chce — a jednak... 


Nie mówiąc już o zagranicy, gdzie 
istnienie ubikacji miejskich w najruch- 
liwszych punktach miasta warunkuje je- 
go kulturę na równi z istnieniem gma- 
chu teatralnego, opery lub wyższej u- 
czelni, ale nawet u nas, szczególnie w 
dzielnicy poznańskiej, w każdem prawie 
większem mieście szałety takie istnieją 
ku wygodzie į ogólnemu zadowoleniu 
ludności. 


Łódź jest miastem gorączkowem, ku 
źnią wytężonej pracy, gdzie nikt nie ma 
czasu. 


Przechodnie na ulicy ciągle się spie- 
szą, pędzą naoślep, wskakują do tramwa 
jów w pełnym biegu, zawsze zahukan:, 
zaaferowani, w poszukiwaniu nowych 
interesów | nowych planów, 


Każda chwila jest dla niego droga. 


A jednak człowiek jest tylko człowie 
kiem i ma swe fizjologiczne potrzeby... 


Jak wybrnąć z tej przykrej sytuacji, 
z. czynić w tak bardzo krytycznej 


Bądźmy na chwilę szczerzy i wyzby 
ci fałszywego wstydu: udać się na pierw 
sze lepsze podwórze ?.« 


Wiadomo czem to pachnie.., (Nie na» 
leży tego rozumieć dosłownie!) 


Nasze ubikacje podwórzowe nawet 
w śródmieściu (wypadek przy ulicy Ce- 
gielnianej!) są tak skandalicznie zanied- 
bane, tak pozbawione najelementarniej- 
szych zasad higjeny i warunków bezpie 
czeństwa, a przytem zawsze ukryte 
gdzieś w głębi długich podwórzy, podob 
nych do wschodnich ulic, że po pierwsze 
trudno je odszukać, a w najlepszym ra- 
zie — trudno korzystać z ich gościn= 
ności, 

Porządniejsze ubikacje i czystsze, sa 
zazwyczaj zamknięte, a nad drzwiami 
wisi tradycyjny napis; : 

— Klucz u stróża. 

Biedny i wyprowadzony z cierpliwo= 
ści przechodzień wpada zdenerwowany 
do pierwszej-iepszej cukierni i szuka 
wzrokiem po całej sali dyskretnych 
drzwi, ukrytych za ciężką kotarą. 


l nie będzie wobec tego chyba prze- 
;sadą twierdzenie, że w Łodzi funkcje 
szałetów spełniają cukiernie, kawiarnie, 
rostauracje i wszystkie otwarte z ulicy 
lokale, przeznaczone dla szerszej publi« 
CZNOŚCI... 

Omawiana sprawa jest nietylko trosż 
kę drażliwa i nieprzyjemna, lecz ogrom- 
nie ważna i tak jak wiele innych spraw 
pierwszorzędnej wagi — nięcierpiąca 
zwłoki. 

Właśnie, w chwiłi obecnej, podczas 
budowy kanalizacji należałoby jedno- 
cześnie pomyśleć o budowie szaletów 
miejskich. 

Trudno — kultury miasta nie określa 
wyłącznie teatr, galerja sztuki lub íst- 
nienie klubu radjoamatorskiego, 

Cuchnące szalety posiadają czasem 
większe znaczenie... szczególnie w Ło- 
dzi, pozbawionej wszelkich symptomów 
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Dzś ' dm 
następnych 
najmonumen 
talniejszy gy | r 
film świa'a 1 10 wiecz, 


k r. ś «39 H 
4 „Ostatnie dn: Pompei 


H Ostatnie słowo techniki, gry pomysłowości ı reżyserji 
"Tal WYKONAWCY: | 
; $ zna epopea w | 
; PA: 3 Š orie al Hrabina Rina Liquoro, Bernard Goetzke, 4 
Miłości (EC | Smior Marja Corda, Michał Varkonyi, Emilio GHIONE i inni, | 
i j j Reżyserowali: Carmine Ga:lone, Amietto Palerm. l 
najpotęż niejszy ze wszvstkich dotychczaso 
— wych filmow słynne; wytwórni „Ufa* — S$ w 


SEEM COTY z r 
4 FNN "YA w A 
si a FZZ MEJ FZ CFA 


EMIL JNTNIAGI 


genialny tragik orzedzierżgnął się w tchnącą satanizmem i grozą nostać MEFISTA, 
wprawiając widzów swa grą w sian ne:wowezo na'i Petna nadiudzkiego 
iragizmu pos «ć FAUSTA nkarnue piekny jak bóg m:ł ści 65TA FKMAN. Role 
Małgo zaty— KAMILA HORN, Rolę Merty— słynna $pew .z.« YVEI[TE GUILBERT 


O:załamiający ogrom wystawy, 
Wystep solowy 3 w roli 
arlysiki Opery pani B. OLECAIE] RozoGity 
— Efekty wzrosowe i słuchowe na widow i — po raz pierwszy w Łodzi, — 
Początek przedstawień o godzinie 4-ej, 


To, co dziś intryguje całą Łódź 


„Aonkurs na gwiazd 


filmową“ 
w „Casinie”. 


Twórca opery „Quo Vaais' ETE 


A 20 ant 


czyli 
Bezczelny napad w biały dzień w centrum Paryża. LI Damita 


nauczy nas najnowszego tańca: 
Znany kompozytor francuski, p. Jan tym z palta, wiszącego w przedpokoju i j 
Nougues, twórca opery „Quo Vadis",| położyli go na fotelu w salonie. Charleston — Ertenfiiqne 
mieszka w aPryżu w pięknym aparta-| W ten sam spos$b załatw.li się z szo w „REDUCIiE*, 
dzy A ul. Borapartego nr. 1, tuż ferem, który jadł w xuchni śniadanie. z 
Yana. 1 | Wreszcie przyszła kolej na pana domu. AN STS owad k: 
Onegdaj o godz. 9 m. 30, kiedy spał)  __ Pieniędzy! zywo! — krzykneły 


sobie jeszcze smacznie, ktoś gwaiitow- | 1 
A ) mu nad uchem trzy zamaskowane po- 
uie zadzwonil do drzwi frontowych 7 ź 


wielki epos Wschodu—w roli gł. 


Douglas Fairhanki 


Miljony dolarów — dziesiątki ty- 

sięcy statystów — fenomenalne 

tricki, miasta pałaców i zamków, 

czteroletnia praca sztabu aktorów 
i reżyserów! 


; rój - tacie, 

— Pan nie przyjmuje nikogo o tej| * ; sda; 
porze — oznajmił otkaj ciemnawłosema| „y=, Gougues wydobył z biurka ka- |p A Dotychczas nie widziałeś cudów — 
anu, o bladej cerze i zapadłych policz- | setkę z 4000 franków i al napast- Niedługo nastąpi ta wielka i ; 
Pach tembardziej że jego 2563 'wysza | nikom. W tem w kuchni zadźwięczał ; 4 chwila $ W oh gdy ujrzysz to arcydzieło to 
rzany į dziwnie wczesna wizyta nie dzwonek. 10 gospodyni wracała z mia | EE : i Sa  ykrzykniesz: Cud! Cud! C 1d! 
wzbudzły zaufania w służącym pb chylą ze Sp:oszeni złoczyńcy | BĘ? Kontus M gniazdo l 

idi Nic nie szkodzi, proszę mnie za-| ” x re PCE R ikry Gy A n ; oczątek o godz. 4-ej po v 
molci = i dy —- rzekł! wolmony z więz = Bien tiee ta M AZREA 
oray p Hier faia NS ki chytit się przez okno i zobaczył, że ban filmową" 


Kiedy po chwili służący, spełniw- dyci idą spokojnie wybrzeżem z ręka- 
szy polecenie, wrócił do przedpokoju, | mi w k'eszeniach, 
zastał tam już nie |iednego, nle trzech — Łapaj złodzieji! — krzyknął na 
panów w czarnych maskach na twa-| stojącego opodal posterunkoweśo. 
rzy. Rzucili się nań, związali, zakne- Ale bandyci rzuzili się w jedne z bo 
blowali mu usta szaliniem, wyciągnię-| cznych uliczek i znikli bez śladu. 


pwee an i BOREAL! = — 


Usiadł u jej nóg, a chłodne róże położył je dzieło „Wieczny Znicz“. 
ae, ALEKSANDER 
+2 2 BŁAŻEJOWSKI 
nag 


na jej piersiach, Zapach kwiatów obu- Gdy powrócili do Warszawy, wyna 
Aniychrysterm 


w „Casinie‘“‘. 


dził artystkę z półsnu. Przycisnęła kwia |jął mieszkanie przy Natolińskiej, Zamie= 
ty do rozpalonych skroni. szkali w nim oboje. Od tej chwili żył nią 

Wtedy on opowiadał, że kwiaty te | wchłaniał ją zupełnie. Dwa lata, spędzo 
niósł z krainy bajki, z ziemi, gdzie tajga |ne we wspólnemi mieszkaniu, uważał za 
syberyjska z zamarzniętemi, jak rogi re-| najszczęśliwsze w swem życiu — ale 
nów drzewami, graniczy z krajem, gdzie | przestał fantazjować, był już sobą, prze 
wszechwładne panuje słońce, oszałamia |stał pisać, jakby miłość wypędzała z je- 
zapach cudnych pól różanych i egzoty- |go duszy i mózgu twórczość. Oto po- 


LR WW CI vy 


| , 8 ; cznych tuberoz. Biegł szybko z krainy | Wstawały między nimi najpierw drobne, 
My dzić p > pig A gwiazdki padały pod nogi przechodniów. | bajki, niósł róże, bojąc się, by nie stra- | potem coraz większe scysje. Ona w dil- 
Ar #orewics udaje się Szedł przez Marszałkowską. Nagle oczy [city nic ze swego zaklęcia. szej jego twórczości widziała swoje wiel 


na miejsce zbrodni, gdzie znajduje trupa Gał y x s Es A 

inse orena rozpłótani, Gizkk: Nietad |€80 pociągnęła jasno oświetlona szybą kie nadzieje, — on próbował pisać... ale 
w mieszkaniu świadczy o zaciętej walce, ja- wystawowa. Zatrzymał się pełen zdu- czyć kolorową bańkę jego iantazji. — A nie szło, 
tą zamordowany stoczył przed zabójstwem | mienia. Na zamarzniętej szybie mróz | {od jawil jej swoje pragnienia:| 7 Zamilkłem, jak historyczny Pierre 
ze swoim mordercą. wyrzeźbił, jak w srebrze, jakiś fantasty- bg PY EE PADA a „| Vidal — zaśmiał się tak głośno i nie- 
, Hanka Krzeszówna, aktorka, wraca Ze |czny las aj V ahano laie Kariosate Chciałby wyrwać ją z pod wiszarów R r. b 
swoim przyjacielem, dramaturgiem, Ludwi- y bd a y 3 VIREN czarnych chmur, z ulic pokrytych brud- |SZczerze, że aż OPO ZYDORANA : 
klem Karnickim. po premierze do domu. Po | TTZEWA O powwsręcanych pniach i ko-| nym śniegiem, a przenieść ją tam. gdzie|  Spostrzegł, Że zapędził się za daleko, 
między młodymi zarysowują się ostre rog- Marach. na których legł ciężarem biały fale lazurowego morza rozbijają się w mijał drogę Królewską i bezmyślnie kie 
dźwięki. puch Śniegu, zdawały obejmować się w A ara" rował się do Wilanowa. Stanął, otarł 

Kard w Mae słodka dw) ii j ki f [stońcu na tysiące kolorowych kropel, : A 
EE AT tk pA e wt, | 97PACZ iwym uścisku, Przez pnie tego itam, gdzie na złotym piasku diun two-|P9t Z czoła, który spływał kroplami, za- 
szczęścia przeżyte z Krzeszówną. | asu ACE NE Ha krzewy rzy Oaza barwną plamę, we, się na Jego Seene NARZ 
wony Ż, białe k je i wyso- b rozlewał się po rozgorączkowanych po- 

Wreszcię przyszedł upragniony wie-|kie krzaki smutnych. japońskich chry- + paki YJ As 4 sok aaa któ liczkąch. AEE 4x a etei, 

czór. wW ECZÓT ten jakby ryicem utrwa= |jzantem. Długo stał przed zamarzłą szy- AR % kati dk GONE ła szósta. Zdjął palto, przewiesił je przez 

lil się w jego mózgu. bą kwiaciarni. ne mogąc opanować za-|- i y "|ramię. Zawrócił do miasta. Z krainy ma 
Byta zima. Mróz rzeźbił na szybach chwytu. Wszedł wreszcie do sklepu. Ku- Pani Hanka nie odpowiedziała. Poło- |rzeęń wracał do rzeczywistości. 

dzwne motywy. Z chmur rozwieszo- | pil kilka świeżych róż. W cienkiej bibuł- żyła miękkie, ciepłe palce na jega ręce.| — Co ja jej dziś powiem? — ta myśl 

nych nad m'astem. jak olbrzymie czarne |ce zaniósł je do pokoju pani Hanki. Długo trwali w dziwnym nastroju. jak ostry gwóźdź wbijała się boleśnie 

płótna padały na ziemię białe płatki Pani Hanka drzemała na szerokiej Wkrótce po tej nocy wyjechali, by|w jego mózg. 

śniegu w. poświacie latarń ulicznych ła-|otomanie, — obok niej leżały rozsypane |przeżyć bajkę wśród zielonych palm Tu Mijał Belweder, a odpowiedzi jeszcze 

mały swą. barwę i jak miękkie srebrne |katki roli. Cicho wsunął się do pokoju. |nisu. Tam stworzył najpotężniejsze swo | nie znaidował, (C. d. n.) 


Pani Hanka milczała, bojąc się znisz- 
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Policjanci znikną z rogów) 


ulie, 
a podatki będą Śmiesznie 
niskie. 


Entia Yù 


13-:elni ariysla-malarz. | 


Tak przewiduje genialny 
wvnaiazco, Eaison. 


Jeden z redaktorów czasopisma „Fo 
rum Magazine* w Nowym Yorku zapy- 
tał słynnego sędziwego wynalazcę Ediso 
na o jego zdanie co do przyszłego wiel 
kiego miasta. Uczony starzec odpowie- 
dział w głównych zaryvsach co nastę- 
puie’ 

„Wierzę, że przyszłe miasto będzie 
posiadało ulicę dla ruchu specjalnego i 
ulice dla rucliu zwykłego. Co do poli- 
cjanta. regulującego ruch, to będzie on 
zastąpiony przez maszynę, kierowaną 
przez inżyniera. Dachy drapaczy chmur 
które obecnie nię służą do niczego. bę- 
dą zamienione na stacje dla helikopte- 
rów, stanowiących samoloty przyszło- 
ści. 

Edison przewiduje również, że po u- 
plywie stulecia podatnicy będą zachwy 
ceni, podatki bowiem dzięki używaniu 
maszyn będą tak niskie, że generacja 0- 
becna nie może sobie nawet o tem wy- 
robić odpowiednięgo pojęcia. Wreszcie 
nie będzie zupełnie prawie przestępców 
kryminalnych. 

Wielką kwestją przyszłości będzie 
oszczędzanie czasu i na tym punkcie 
właśnie zogniskują się wszystkie walki 
polityczne, ale nauka zniesie mówców 
parlamentarnych, których mowy czasa- 
mi, jak mówi Edison, przedstawiają je- 
dynie interes akademicki, nie mając ab- 
solutnie żadnego praktycznego znacze- 


RENE <EGUIN 13-letni artysta, wystawia swe obrazy dotychczas tvlko na 
ulicach Paryża. Na Montmartrze dzieła ie cieszą się wielkiem powodzeniem. 


YEEZTZN PEZPDZSZI POZA TT RAZZTÓSKZIK CE, WD NIEP RORA E A 


Tabela wygranych 


P.BTWSZ6 W.elkiej boteri Fanfowei na rzecz 
Domu Sierot „S.enkiew.czowka”. 


——I Iz 


Dalsze wyniki losowania. 


Edison przewiduje również, że przy- 
szle miasto będzie o wiele hałaśliwsze 
od dzisiejszego, ale dodaje on zaraz: 
„Przyroda tak zagłuszy ludzi, że nie bę- 
dą oni nawet słyszeli tego hałasu, a co- 
najmniej nie będzie on im sprawiał róż- 
wey. 

Należy zaznaczyć i przypomnieć, że 
gam Edison jest zupełnie głuchy, co pod 
względem nerwowym, jak sam przyzna 
je, daje mu nieporównaną wyższość nad 
jego współziomkami, którzy mają nie- 
stęty, jak mówi, słuch nader subtelny. 


= 


z 


S Niżej podajemy dalszy ciąg wyników -285718, 489053, 52329, 
Amerykańskie pomySłY |losowania Pierwszej Wielkiej Loterii 132454, 311410, SALTA RÓJ] 
są niewyczerpane. F ańtowej na rzecz Domu Sierot „Sien- 91895, 216373, 461163, 142374, 28100, 
w e ÓGĘ kiewiczówka*, W następujących dniach 279507, 98002, 365948, 7241, 86734, Najnowsza kreacja mody paryskiej: 
ciągnięnia wygrane padły na następują: 271013, 10527 (złoty zegarek męski). | suknia z niebieskiej georgelty, : 


Nowy rekord picia... 


ce numery: | 62735, 132202, 62467, -348257, 124630. | ammmansacrn aran CHA aa 


x 126349, 246625, 261077, 60776, 351248 49850, 21553, -50931, 108344, 121958, 
czarnej liwy. i 193499, 33049, 27879, 160397, 1U52y7,|138035, 272285, 63685, 86098, 424893 1 
62 filiżanki kawy w ciągu|244274, 334130, 50121 .(cukierniczka 48817, 276043, 465621, 405131, 466327 Sal przybył łodzią mg- 
12 godzin. szklana), 460724 (solniczka Ścienna). 300148. 208625, 499656, 142796, 114866. 5 xi 
EENE Fean Falls pot. 250055 224992, 42001, 397133, 38165. 424042. 9235, 464930, 130137, 267606 iorowa, 
/ miejscowości Fergus Falls, poło- |49404i, 180450, 259120, 26080, 55163. 55610, 417116, 322278, 200824, 303151. OC: 
żonej w stanie Minnesota (na północy | 43065, 420527, 441578, 251042 (garnitur 330906, 36733, 400402, 218155, 21780, 0y rozważać sprawę par 


St Zjednoczonych) zakończył się właś- 
nie turniej amatorów czarnej kawy. 
Przypuszczać należy, że gdyby nie za- 
kaz spożywania alkoholu, uczestnicy te- 
go turnieju zajęliby się raczej innemi 
napojami, nie czarną kawą. 


tej * dziewcz”nyv. 
parku, gdzie odbya 


6 sztuk do pieprzu), 124865 (szczotka 427418, 25691, 5213, 89551, 222417, 70021 
ręczna do szorowania), 232360, 72l4, 52870, 151558, 174131, 77264, 57694 Wanwa mskin 
437309, 32001, 303397, 236728, 67926. 65360, 234563, 99804, 470106, 23784 | wają się co sobotę wielkie zabawy lu- 
3160, 468370, 141036, 113214, 32146, 424204, 79960, 417881, 302307, 113953.| dowe, Kocey — Inland, policja obycza= 
294020, 80756, 34427, 424660, 446728, 322345, 91546, 326697, 280479, 81742. jowa areszlowała pewną młodą dzięwe 
36231, 212843, 280500, 40631, 258623, 52941, 407591, -11783, 410849, 1ÓMBSO. | czyne, Anne Fadek, za „niemoralne za- 
96548, 81429, 388UDI, 274625, 410744, 98948, 61911, 405786, 325330, 1667, 241 | ceay vanie się w publicznych miej. 
295365, 378491, 447961, 230014, 432792 457977, 73444, 136545, 78930, 122790. 

53554, 58441, 417872, 334161, 25138, 66058, 210010, 399121, 37133, 98482. 
226998, 379919, - 58007, 5480, 81056. 264886, 82021, 468102, 350676, 152251 | szpilkę, poczem oczywiście zaczęła głoś 
117196. 393796, 43228, 248328, 88715 490955. 118285, 80807, 254569, 491218,| no wzywać ralunku. Wezwany lekarz 
417724, 22111, 212784, 474032. 427121 325617, 113240, 85491, 59317, 354424, stwierdził, iż natychmiastowa operacja 
41205, 142478, 310447, 29343, 486671. 288425, 16228, lu54l, 227470, 313997, jest niezbędna. 

112636, 231630, 431788. 463676, 364914, 147701, 231653, 70273, 107088, 380553 | Wtedy Anny oświadczyła kategorye 
473098, 3923, 452732, 62939, 279647, 317143, 117714, 88254, 497543, 463154, Cznie, że dopóki będzie trzymana w are 


aaa W _ua—— m A wn, 


W turnieju zwyciężył niejaki Gust 
Comstock, pracownik fryzjerski, Ten 
nowy rekordzista pobił swoich 'edena-, 
stu współzawodników, wypiwszy 62 fili. 
żanki czarnej kawy w ciągu dwunastu 
godzin. Drugi z kolei zawodnik musiał 
poprzestać na dwudziestej siódmej .ilr- 
żance 

Świadkowie turnieju opowiadają, że 
Comstock, który sam ustalił *en rekord 
światowy jeszcze przed dwoma laty, 
zdobył go w bardzo dobrym stylu Zre- 


Dziewczyna była okropnie rozczaro 
wana i „na złość” w areszcie połknęła 


sztą przygotowywał się on oddawna do 
tego zwycięstwa, trenując się nieustan- 
mie w ciągu długiego czasu. Irenin$ po 
lega} na tem, że wypijał dziennie po 20 
filiżanek kawy. 


Ponieważ w St, Zjednoczonycn wszel 
kie rekordy budzą nieznany  śdzie'n- 
dziej entuziazm, więc też i na>wy cham 
pion został odpowiednio uczczony, U- 
czynił to pierwszy związek iryzierów, 
dumny ze swego czlonka; wydxł cn na 
cześć Comstocka bankiet, Na bankie- 
cie tym już po toastach wstał przewod 
niczący i ofiarował rekordziście arygi- 
nalny pas, w którym na pamiątke zwy- 
cięstwa widriały utłoczone jedao przy 
drugiega 62 ziarna kawy! 


e—a 


473672, 
320136, 
498062, 
305585, 


wazon). 


135607, 
gurka), 
93782, 


|498436, 


136077, 
480589, 


31600. , 


473922 
126035. 
204432, 
429404, 


9161, 53633 (garnitur do kawy), 
17926, 49228, 66066. 36572 
107719, 56991, 128508, 293659 
443129, 265362, 121240 (czarny 
21831, 432799, 468806, 431475. 
344619 (dziecko w łóżku — fi- 
427329, 376710, 365129. 68604 
1467, 64887, 410770, 498436. 
87163, 334262, 494882, 383547, 
317922, 155305, 206392, 106980. | 
118673. 11325, 457433, 466402 
288389 40120, 493094, 328569. 
144692 260539. 148122 410731 


40279, 7294, 7982, 305811, 328804, 21425. 
145691, 12176, 56401, 78827, 80762 
256337, 51666, 3137, 426215, 24290. 
2609905, 146152, 484292, 399084, 463454 
264620. 96656, 2690. 274572, 266572. 


Dalszy ciąg wygranych 1-ej Wiel- 
kiej Loterji Fantowej na rzecz Domu Sie 


Wydawanie fantów odbędzie się w 
iokalu komitetu loterii fantowej przy ul 
Piotrkowskiej 82 (pr. oficyna [Il wej-| 
ście), począwszy od 6-go grudnia 1926 
277591, 173025, 42213, 258086. rofi do 10 stycznia 1927 r. w godzinach 
22613. 482171, 428805, 233030. od 10 rano do 1-ej w poł. i od 4 do 7-ej 

324117, 80001, 60188, - 340011, | wieczór. 


rot „Sienkiewiczówka” ukaże się jutro. | noszach. 


szcie i oskarżona o „niemoralność”, nie 
pozwoli na wykonanie operacji. 


Wówczas naczelnik aresztu zawead 
zwał sędziego, który o 3-ej w nocy 
przybył łodzią motorową : na wyspę, 
gdzie zna/duje się areszt. 

Posiedzenie sądu odbyło się w sal 
operacyjnej aresztu, dokąd „uparta 
dziewczyna" została -przyniesiona na 


Po przesłuchaniu świadka, kobiety 
policjantiki, sędzia wydał wyrok unie« ~ 
winniający, a chirurg, oczekujący wy- 
roku dokonał operacji z szczęśliwym 
wynikiem! 

„Uparta 


na swojeml.« 


postawiła 


dziewczyna" 


liowiąziowe wychowanie {zyme w Pole 


Zasadnicze wytyczne nowej ustawy. 


Nowy projekt ustawy o powszech-|kich dyplomów i przy przyjmowaniu na 
nem obowiązku W. F. i P. W., oparty jposady rządowe i samorzadowe. 
zostanie, w zakresie wychowania fizycz 6) Gminy miejskie obowiązane będą 
nego, na następujących zasadach: na wezwanie wladz dostarczać w/g. u- 

1) Wychowanie młodzieży obojga | stalonych norm tereny na boiska, place} 
płci jest obowiążkowe we wszystkich |do zabaw i temu podobne, oraz urzą- 
zakładach państwowych, samorządo- | dzać je i konserwować, , 
wych i prywatnych, począwszy od 6-g0 7) Stowarzyszenia zajmujące się spor 
roku życia każdego dziecka. tem korzystać będą z opieki ze strony 

'2) Młodzież, która ukończyła szkoły ,P3fstwa. polegającej na pomocy instruk 
powszechiie i do innych szkół nie wczęsz | "SKiei i materjałowci. . 
cza, otrzymywać będzie wychowanie | , ©) Stowarzyszenia upoważnione do 
fizyczne w stowarzyszeniach, nowa- |ProWadzenia wychowania fizycznego 
żnionych do tego rodzaju pracy i gile. | war młodzieży poza szkolnej oraz sto 
programiów, opracowanych przez wla- warzyszenia spertowe, korzystające z 
W pe izowe. Roll Glade ma aeta u nA 

; 2 ltroli władz państwowy i prowadzie 

3) W. szkołach wyższych wprowa- bedą wychowanie fizyczne w/g. progra 

mów rządowych. 


dza. się obowiązkowe wychowanie fi- 
zyczne, udzielane przy pomocy etato-| w związku z powyższemi ocz 
mi, M. S. Wojsk. — wzywa organizacje 


wych instruktorów. 
4) Zorganizowany zostanie nadzór | sportowe i przysposobienia wojskowe- 
go do zgłoszenia % możliwie najkrót- 


nad wychowaniem fizycznem zarówno 
fachowy, jak i higjeniczno - lekarski. szym czasie swych wniosków rozwiia- 
Młodzież podlegać będzie obowiazko- | jących lub uzupełniających powyższe 
wym przeglądem lekarskim i próbom | wytyczne. 
sprawności. Kontrola osobista zostanie| W związku z projektem reorganiza 
oparta na zaprowadzeniu książeczek |rady naczelnej W. F. i P. W. ide 
wychowania fizycznego, towarzyszą- |my się, że celem tej reorganizacji było- 
cych każdemu: obywatelowi przez cały by, aby rada naczelna W. F. i P. W. u- + Łódź, 3 grudnia. 
okres trwania wychowania fizycznego. | zupełuiona była w większej liczbie oso- Pod adresem S. S. „Union“. nadeszło 
5) Przedstawienie świadectw z u- bami fachowemi, przy szerszem uwzglę, zaproszenie dla mistrza Polski wszyst- 
kończenia wychowania fizycznego bę- | dnieniu _ przedstawicieli _ naczelnych, kich wag Tomasza Konarzewskiego od 
dzie wymagane przy wydawaniu wszelł | władz sportowycir i organizacji P. W. | tow. „K. S. 06 — Mysłowie'* na wielkie 
międzynarodowe zawody  pięściarskie 
urządzone staraniem wspomnianego klu 
bu w dniu 18 grudnia w Mysłowicach. 
Jak się dalej dowiadujemy, przeciw 
nikiem łodzianina Tomasza Konarzew- 
skiego będzie cięższy Wotzka, nowa 
„ówiazda* polskiego pięściarstwa, któ- 
rego zresztą Łódź pozna w dniu 12-go 
grudnia na wielkich zawodach urządzo 
nych, staraniem „Unionu“, 
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Wiadomości bokserskie z kraju. 


Rewańżowy mecz Junosza — Kid|skich, górnośląskich i miejscowych. Naj 
Harris, odbędzie się w nadchodzącą niej ważniejsze walki io Konarzewski —| 
dzielę. Sehultz (Wrocław) i snopek — Wotzke 

W sezonie zimowym Warszawianka | Mecz Gerbich — Snopek, nie dojdzie do 
zamierza zorganizować międzynarodo- skutku, ponieważ Gerbich zostaje zawo 
we zawody bokserskie 1 zapaśnieze, dowcem. 

W dniu I2 grudnia r. b. odbędą się w W ciagu sezonu zimowego, odbędzie 
Łodzi wielkie zawody bokserskie z u-|się w Warszawie szereg imprez bokser 
działem zawodników niemieckich, gdań skich na dochód funduszu olimpijskiego. 


Różne wiadomości zagraniczne. 


W Paryżu: W dniu 10 grudnia r. b. 
odbędzie się w Parvżu posiedzenie F. I, 
F. A. na którem rozpalrzoma zostanie 0- 
statecznię sprawa orgańizacji rozgry- 
wek o puhar Europy. 


lepszy czas osiągnęła Laky (USA) 1:12 
w ubiegłvm roku. 

W Sztokholmie: Mecz ciężko-atlety- 
czny Fi.nlandja—Szwecja wygrali fino- 
wie 14:0. 

Wrocław; Nwugodzinny bieg parami 
wygrała para Roger i| Tholembeck, osią 
wając 84,240 kim. 

Melbourne: Mecz tennisowy Anderson 
—Patterson wygrał Patterson 6:4, 6:2. 


Łódź, 3 grudnia, 

Dowiadujemy się, że przewodniczący 
sekcji bokserskiej w Unionie p. Otton 
Landeck 

zgłosił swą rezygnację 

z zajmowanego w klubie stanowiska, 

P. Landeck zaskarbił sobie szczer 
sympatję zarówno u zawodników jak 
kolegów pracy, to też wiadomość po- 
wyższą przyjmą ani bezwątpienia z ża- 
lem. P. Landeck jak się dowiadujemy, 


W Tokio: 16-letnia pływaczka Torao 
osiąznęła w begu 100 mtr. stylem do- 
wolnym czas 1:12.7. Rekord Światowy 
uależy do Wehselav (USA) 1:12.2, a naj- 


Ze sporiu szermierczego. 


mierczy mędzy Łodzią a Krakowem. 
W czerwcu 1927 roku. odbędą się 
we Lwowie Targi Wschodnie, przy- 
czem zorganizowaną zostanie wystawa 
sportowa. | 
Jednocześnie odbędzie się szereg im- 
W lutym lub marcu 1927 roku. od-|prez z różnych działów sportu, a między 
będzie się międzymiastowy mecz szer- lr'emi mecz szzrmierczy Rumunja-Polska 


Międzymiastowy mecz  szermierczy 
między reprezentacjami Łodz, į Warsza- 
wy. wyznaczoily na dzień 12 grudnia z 
powodu zawodów bokserskich w Łodz 
w tym terminie został odłożony do koń- 
ca stycznia 1927 roku, 


Łódź, 3 grudnia. ` 

Donoszą nam ze Lwowa, że mają być 
starania zarządu mistrza Polski nadpeł- 
twiańskiej Pogcni, o uchylenie dyskwa- 
lifikacji graczowi Słoneckiemu, uznane- 
mu przez najwyższą magistraturę pił- 
| karską, za zawodowego piłkarza, a tem 
samem wykreślonego z listy graczy, Po 
dobno starania te mają być 


uwieńczone powodzeniem 
w następstwie czego gracz ten w nieda- 


| „Dzień biegów“ 
|lekko-atletvcznych w par- 
ku Ł. K. S 


Łódź, 3 grudnia, 

W niedzielę, dnia 5 grudnia r. b. na 
boisku É. K. S. wzorem niedziėl ubie- 
głych odbędą się biegi lekko-atletyczne 
dostępne dla wszystkich chętnych, — 
programie beg' na 400, 800, 1.000. i 1.500 
i 3.000 metrów. 
Zapisy przylmuję kierownik biegów 
odz. 10 rano na boisku. Poczatek za- 
wodów o godz. 10.30 rano. 


` 
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Z aerodromu paryskiego wvrwszyła 'aw'annfką o sile 60 koni w wielką podróż o g 
Paryż — Bombay. - 


Scena z meczu ò mistrzostwo Włoch, z orsanizowanego między Rzymem ; Me- 
djolanem, 


Tomasz Konarzewski 


walczy 18 grudnia w Mysłowicach z nową gwiazdą 
polskiego boksu. 


Wspomniany Wotzko, jest obecnie 
| rewelacją na Górnym Śląsku. Wszy- 
|stkie swe ostatnie spotkania wygrał dee 
, sydująco. Ostatenie dwa mecze roze= 
grał on ze znanymi w Łodzi pięścia- 
rzami: Heljaszem z poznańskiej Warty 
(walczył ma mistrzostwach Polski w 
Łodzi) i z Schlochołfem z niemieckiego 
Górnego Śląska. Pierwsze spotkanie 
zakończył om natychmiast wygrywając 
k. o,, w drugiem był stale stroną ataku- 


jącą, 

Spotkanie Konarzewski — Wotzko 
obudziło na Śląsku kolosalne zaintere= 
sowanie. 


| 


l 


Przewodniczący sekcji bokserskiej. 
„Unionu“ p. Otton Landeck 
ustępuje z zajmowanego stanowiska. 


koo będzie swe funkcje do dnia 12 
grudnia, W wspomnianym ju, jak 
| wiadomo, odbędą się wielkie między« 
narodowe zawody bokserskie, których 
organizacją jeszcze zajmuje się. 

Będzie to ostatnia impreza urządzo= 
na przez tego dzielnego organizatora, 
| który dla barw zielonych w sekcji bo- 
kserskiej, położył nieocenione wnrost 
zasługi. 


, 


Pierwszy polski zawodowy piłkarz 
Słonecki—redivivus. 


lekiej przyszłości zasiliłby z powrotem 
drużynę Pogoni 

obec zamierzonego równocześnie 
wycofania się z czynnego uprawiania 
| piłki nożnej przez dr, Józefa Garbienia 
l linja napadu Pogoni przypuszczalnie 
| przybrałaby: oblicze: Szablewicz, .Bacz. 
| Kuchar, Zimmer, Słonecki, 

Również w linji pomocy i obrony 
projektowane jest odmłodzenie, chwilo 
wo jednak brak jeszcze pełnowartościo= 
wego uzupełnienia. 


Mecze 


o mistrzostwo w piłce 
siatkowej. 


Łódź, 3 grudnia. 


leszcze w roku bieżącym mają być 
zorganizowane wzorem lat ubiegłych 
rozgrywki o” mistrzostwo szkół średnich 
iw piłkę siatkową. Rozgrywki odbywać 
się maja w=g regulaminu. który ustali ko 

misia wyłoniona z grona profesorów 
wychowania fizycznego przy związku 
nauczycieli szkół średnich i wyższych. 


str B. 
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Artystka balefu w roli detektywa. 


Jedno spojrzenie starczyło do zlikwidowania bandy 
terorystów „Bracia Nocy*. 


Warszawa, 2 grudnia, 
pwaj wywiadowcy 13-g0 komisarjatu, 
przechadzając się po ulicy Wiejskiej, za 
uważyli męzczyznę, dźwigającego Wy- 
pchany worek. Po chwili ukazał się dru 
gi obywatel z takim samym workiem na 
plecach. 

Dlaczego nie idą razem? Szczegół 
ten zastanowił wywiadowców. Dla pew- 
ności zatrzysnan obu podejrzanych osob 
ników i wprowadzili ich do bramy do- 
mu nr. 15. 

W. workach były pocięte gałązki ja- 
kiegoś krzewu. 

— Skąd to macie? 

— D.ł nam ogrodiik do odniesienia. 

— Dobrze, możecie odejść. 

I niewątpliwie na tem by się skończy 
to, gdyby w bramie nie ukazała się solist 
ka baletu warszawskiego, p. Hanna Wi- 
PA, zamieszkała w tym samym 

omu. 


nęła jak wryta, poznała bowiem, że są 
to gałązki „mahonńt”, rośliny pardzo rzad 
kiej i cennej, używanej do najwykwint- 
niejszych bukietów į wieńców. 

— Czy to na sprzedaż? — zapytała. 

Nieznajomi milczefi. Wtedy jeden z 
wywiadowców zagadnął: 

— Przepraszam panią,a ile to może 
być warte? 

— O, w każdym razie dużo! 

Teraz w sytuacji nastąpiła zmiana. 
Nieznajomych zabrano do komisariatu, 
gdzie wyszło na jaw, że są to zawodowi 
kryminaliści: Edward Gancke (Krucza 
7) i Jan Głowala, nigdzie niemeldowany. 

Gałązki, wartości około 1000 złotych 
skradli w pobliskim ogrodzie „Frascati“. 
Znaleziono przy nich nożyce ogrodnicze 
do cięcia krzewów. 

Dodać wypada, że zarówno Gancke, 
jak i Głowala należeli do szaiki terory- 


Ujrzawszy stos zieleni, tancerka wm yt znanej pod nazwą „Bracia nocy“. 


Fałszywy Szyller-Szkolnik 


wznieca niepokój w zakładzie gastronomicznym. 


Warszawa, 3 grudnia. 

Do znanej restauracji „Wróbel* przy 
szedł elegancki jegomość z niemniej wy 
tworną damą. 

Niewiasta miała na sobie piękne fu- 
tro fokowe, a jej towarzysz wyróżniał 
się pomiędzy gośćmi wspaniałą czupry- 
4 


ą. $ 

Zajęli stolik, zamówili kilka kosztow 
nych potraw i, aby nie tracić czasu, za 
częli pociągać z butelki. On pił koniak 
francuski, ona słodkie wódki i wino. 

Należność za kolację wyniosła 134 
złote. Gdy nadeszła chwila płacenia, 
gość podpisał się na rachunku, nie dając 
ani grosza. f 

— Proszę mi odesłać ten rachunek 


niędzy... 


wał się słynnym psycho-freno-grafolo- 
giem, u którego kiedyś był na seansie i 
wyniósł niezatarte wspomnienie kudła= 
tej czupryny. 

Ależ to nle on! Szyller-Szkolnik 
ma głowę podobną do ryżowej szczotki 
od SOTAA zlewu, a ten jest gład- 
szy 

Fałszywego autora prac naukowych 
zatrzymano i odprowadzono do komi- 
sarjatu. 

Początkowo upiera! się przy swo- 
jem, lecz ostatecznie skapitulował. Był 
to, jak się okazało, niejaki Fugenjusz 
Włodarski, z zawodu jakoby adept sztu 
ki kinematograficznej. 


Dochodzenie ustaliło, że Włodarski | $A 
na Piękną 25. Nie mam przy sobie pie-|nie po raz pierwszy występuje w nie-|$ 


właściwej roli. Pewnego razu, po zjedze 


Keiner, rzuciwszy okiem na podpis, |niu kosztownej kolacji, podał się za me 


orzeczytał Szyller =- Szkolnik. 


cenasa Stanisława Lenca, b. kierownika 


Zanim parka opuściła restaurację, je |kancelarji cywilnej prezydenta Rzeczy 
den z członków personelu, zaintereso- | pospolitej. 


Wielki książę Cyryl 


myśli na serjo o tronie carów. 


Paryż, 2 grudnia, 

„Poslednija Nowosti* donoszą, że 
zwolennicy pretendenta do tronu rosyj- 
skiego w. ks. Cyryla Włodzimierza z p. 
Krupieńskim na czele, czynią starania 
w celu rozszerzenia podstaw swej akcji 
politycznej, 

Między innemi, 


zwolennicy w. ks. |ý 
Cyryla dążą do złagodzenia różnicy za- || 


pisma rosyjskiego, które reprezentować EB 
ma obóz zwolenników pretendenta. Kil- BE 


ku wybitnych pisarzy i dziennikarzy ro- 


syjskich miało wyrazić zgodę na współ. Y 


pracownictwo w tem piśmie. 


patrywań, istniejących pomiędzy obo- | HBE 


zem  cyrylowskim a zwolennikami w. 
ks. Mikołaja Mikołajewicza. Zbliżonym 


do w, ks. Cyryla zabroniono kategory- || 
cznie prowadzenia jakiejkolwiek akcji || 


przeciwko w. ks. Mikołajowi Mikołaje- 
wiczowi. 


Podczas projektowanego pobytu we | 


Francji w, ks. Cyryl poczyni prawdopo- 
dobnie kroki w celu osiągnięcia zbliże- 
nie z w. ks, Mikołajem Mikołajewiczem. 

Jednocześnie czynione są w Paryżu 
przygotowania do wydawania wielkiego 


Prenumerata: 


| Za wydawnictwo „Republika* Sp. z ogr. odp. Władysław Polak. 


ZN 


W Łodzi zł. 4.00 miesięcznie-—Zamiejscowa 5 zł. 
miesięcznie.—Zagranicą 7 złotych miesięcznie— 
Odnoszenie do domów 40 groszy. 


Redakcja I Administracja, Plotrkowska 49, 


Telefony redakcji 27-24, 36-43, 36-44 
Telefon administracji 22-14 — — — — 


Nie wolno nikomu ominąć okazji 


„MODNIE na gwiazde 


filmową“ 
w „Casinie”. 


ZIM 


Godziny przyjęć redakcji 6—7 


Ogłoszenia: 


Napad w poczekalni 
tramwajowej. 


Ofiary — pobite i okra- 
dzione. 


Łódź, 3 grudnia. 

Wynadek conajmniej dziwny, jeżeli 
wziąć pod uwagę teren, na którym się 
wydarzył. 

Przy ul. Piotrkowskiej Nr.'290 znaj- 
duje się poczekalnia tramwajów pod- 
miejskich, dążących w stronę Pabjanic 
i Rudy Pabianickiej. 

W tej to poczekalni o godz. 6-ej mi- 
nut 30 rano 

rozegrała się ohydna scena. 

Do czekających na tramwaj — Jedyń 
skiego Stefana i jego pasierba Filipowi- 
czą, mieszkańców Rudy, zbliżyłó się na 
gle trzech osobników, którzy bez słowa 
rzucili się na spokojnych obywateli i 

poczęli ich obijać w bestialski sposób, 

Napadnięci wszczęli alarm, który je 
dnak — mimo bardzo wczesnej pory — 
nie dał pożądanego skutku. 

Rozzuchwaleni tym opryszki wyr- 
wał z rąk swych ofiar paczki z gazeta- 
mi wartości 40 złotych, poczem wybie 
gli z poczekalni. 

Dotkliwie pobici obywatele zawiado 
mili o zajściu policję, którą wszczęła w 
tej sprawie energiczne śledztwo. 


GHEE 
OKOWICZŁÓDŻ 


22 Piotri:owika 2è 


francuska, 


Ceny sprzedaży detalicznej 


za tuzin: Nr 1203 1 


sztukę 


Najlepsze patefony i płyty 


x olton" 


Piotrkowska Ne 47. 
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Grand Hotel 


Od 1-go grudnia r. b. 
zmiana program! 


w niedziele, wtorki, 
czwartki i soboty. 


- MUZYKA: - 


po poł. Rękopisów niezamówio- 


nych nie zwraca się, — — — 


ROBÓTKI RĘCZNE 


oraz wszelkie przybory w naiwiększym wyho- 

rze: D.M,C, bawełniczka, f'loflos, kordonki I wetna 
laty „Radio*, 

nych oraz wzory do filet poleca 
po cenach zniżonych 


D. MIER DON Orek wska 22 


dnej filji nie posiadam 


">| OLLA jest ud swodniono naj- 
Bój starszą przodującą marką 
R) światoną,udowudnione naj 

R bezpleczniejszą. 

5; OLLA ma udowodniono naj- 

$ większe rozpowszechnienią prozę cj kpt 

Bb Pełna gwarancja za każd 


ach gc 
Sala Malinowa 
ANGI NG. 


FIVE O GLOGKI 


Karasiński — Kafaszek 
j URZDE ZES WE REA KA 


ZWYCZAJNE: 8 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10 szpalt). W TEKŚCIE: 
40 groszy a wierz milimetrowy (na stronie 4 szpalty). Zaręczynowe I zaślubin. po 
tekście 10 zł. Zamiejscowe o 50 proc. Zagr. o 100 proc drożej, Za terminowy druk 
ogłoszeń administr. mie odpowiada. Drobne 10 gr. Poszuk. pracy 5 gr. Najmn. 50 gr. 


ze" 


Monarchja na Wę- 
grzech 
ma być proklamowana 
w styczniu? 


Budapeszt, 2 grudnia. 
Pobyt naczelnika państwa Horthy'ego 
i premiera Bethlena na zamku arcyksię- 
cią Józefa wywałał w tutejszych ko- 
łach politycznych sensacyjne komentas 
rze, 
Krążą coraz uporczywsze pogłoski, 
iż na zamku odbywają się narady w 
sprawie proklamowania monarchii na 
Węgrzech. Proklamacja miałaby nastąe 
pić przed zbierającą się sesją parlamen- 
tu, której pierwsze posiedzenie wyzna: 
czone zostało na 24 stycznia. 
Twierdzą, iż głównym inspiratorem 
akcji obecnej jest premięr Bethlen, który 
też zawiadomi parlament o proklamacji. 


ZNENSNZNENENONE) 


„DB tarda] 


sam pierze ©4 


i nie niszczy tylko 
proszek do prania 


Kto raz sorobuje (em 
pozostaje jego zwolen* 
nikiem. 


Wszędzie do nabycia l 


— m mM 


Dr. STOPEL 


Szžkoins Ne 12 
Choroby włosów, 
skórne, weneryczne 
moczopłciowe (nie 
mos płciowa) 
leczenie prom. Rent 
gena i lampą kwar- 
cową, od 12—3i do 
6-9 w. 


ZNACZONE I 
HAFTOWANE 


Szanlony do robót rę z- 


[momen ca zaw 
Dr. med, 


LUBILI 


Cegielniana 43 
Tel. 41-32. 
Choroby skórne. we 
aeryczne Moczopiciowa 


Leczenie sztucze 
nym słońcem Wy» 
żvnowem 
Przyjmuje od 


g. 8 dol0 rano 


dol. amer 


L. Brink 


powrócił. 


€| Choroby skorne 
włosów. wenerycz 
ne i moczopłciowe 
leczenie światłem 
Lampa kwarcowa 
' promieniami 
Róntgena. 
Przyjmuje od 9—2 
i od 5—8 
Dla pań od 4 — 6 
Oddzielna pocze- 


kalina. i od5—8 w. 

Dr. „R - 
eperuje 
T 


wszelką starannie i 

niedrogo. Ul Piotra 

kowska 255 m. 42 
olicyna 2 p ętrov 


3888620 
Jgłoszenia drobne 


Kupno 
sprzedaż 


ra fotograficzny 
18x24 do sprze» 
dania, Zródlana 7 
Olszewski 5 
an e NK. 
pame trwałe, zgra 

bne, tanio na rae 
kwarcowa ty. „Kredyt”. Nas 
Przyjmuje wrot 15, 1. p. 10/12 


d 9 — ll 
i od 5—8. Eag 


ne weneryczne 
i płciowe. 


y A 

aoostaatynówska 12. 
Przyjmuje od 9—1 
i od 6—8. Dla pań 

ód 4 — 5, 
Dia miszamożnych 
ceny lecznie. 

| mmm w". MAN 


Dr. med. 


BUIN 


Poludniowa M 23 
tel, 40-26 

Specjalista chorób 
skórnych | wene- 
rycznych leczenie 
światłem, (Lampa 


Ogłoszenia kolorowe (minimalna wielkość ćwierć strony) 100 procent drożej. 
W drukarni „Republiki” Łódź, Piotrkowska 49 1 15 l 


a 


Redaktor odpow. Józef Burman. 


